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RSE Nro. 87» 

w Szrodę dnia 31s: Października Roku 1810 

z " Stiedzianey on d. 10, Października. 
JWźny Węgleński, Minister Skarbu, ia- 

dąc z Radomia w towarzystwie JW. Prefekta 
Małachowskiego, kióry także zwiedzał Po- 

wiaty swego Departamentu, przedsięwziął 

swą podroż przez mieysca, w których się 
znayduią fabryki Rządowe i kopalnie. I tak 
"dnia 7g0 tego miesiąca obiadował w Suche- 
dniawie, gdzie W. Kapitan Babski, Ad- 

ministratar fabryk tamteyszych, przyimowal 

JW. Ministra na granicy swoiegó obwodu, 
w towarzygtwie Saskiego Urzędnika: kopal- 
niów, tamże bawiącego się, Jegomość Pa- 
na Ulmenon, pezy wystrzale z moździerzy. 
— Wszyscy rzemieślnicy stali uszykowani 

w liczbie do trzechset osób, każdy trzymaig- 
cy w ręku znak swoiega RERE HEGE wykrzy- 

kuiąc: Niech Zyie Król, niech żyie Mini- 
sier! — Poczym-zwiedziwszy J W, Minister 
wszystkie tam będące fabryki i składy, wkró- 

tkich wyrazach oświadczył W, Administ'ato- 
rowi swoie ukontentowanie, i udał się na 

nocleg do wsi Zagduńska, zkąd rano dnia 
890 tego miesiąca o godzinie 7mey wyiechał 
do fabryk Samsonowa, które równie zoba- 

_czywszy, dalszą swa drogę do Miedzianey 
Góry rozpoczął, Przeciwko niemu dwóch 
Urzędników z Dyrekcyi Miedzianogórskiey 
wysłanych było konno, i ci wskazuiąc drogę 
poprzedzali karetę JW. Ministra przed dom 

Urzędu Górniczego. Odgłos: Moddzierzy 
oznaymił zbliżenie się JW. Ministra, kto- 
rego wysiadaiącego z karety, a przybyłego 
z JW. Prefektem Radomskim, i orszakiem 

Urzędników poprzedzaiących fabryk, zastę- 

pca Dyrektora W. Kraus, z W.-Hauke Jego 

Królewskiey Mości Kommissarzem do Orgar- 
mizacyi kopalni i W. de Zedwitz Urzędni- 
kiem Saskim, w obecności zgromadzonych 
Gorn ków powitali. — Gdy JW. Minister 
wszędł do Kancellaryi Urzędu Górniczego, 

w. Zastępca Dyrektora w.-krótkiey i stoso- 
whe yy mowie “ane JW, Ministra, porucza- 
jąc 5 opiece Górnictwo kraiowe, oraz zło- 
Żył rapport o stanie kopalni w ręce iego. — 
Poczym udańo się do obeyrzenia Szybów, za- 
pasów kruszców w znaczney ilości przyspo= 
sobionych, probierni i wszystkich amieysc, 

które dotąd w zapustoszeniu zostając, na 
przyszłość iednak zwracaią uwagę. — Co 
wszystko zobaczywszy J Wżny. Minister przy 
odgłosie wystrzałów, udał się do miasta Kielc 
w liczoym towarzystwie, gdzie przeieżdża- 
iąc przez Niewachlów, wieś Górniczą, po- 
przedzony przez Zastępcę Dyrektora, zaie- 
chai do fabryki Poch i Schłemów, która fa- 
bryka ściągnęła uwagę JWgo Ministra; zapy- 
tywał się 0 wszystkie szczegóły, a zobaczy- 
wszy w magazynie; tak zapas kruszczów oło- 
wianych, iakoteż zapas wyrobionego oło- 
wianego Slicku: oświadczył ukontentowanie 
swoie Wźnemu Zastępcy Dyrektora życząc 
Winemu Hauke Kommissarzowi iak nayle- 
pszego wzrostu kopalni, za zbliżyć się maigcym 
wkrótce nowym urządzeniem. WszyscyUrzę- 
dnicy Górniczy assystowali JW, Ministrowi 
aż do miasta Kielc. — Pochlebną iest na- 
dzieią dla Górnictwa kraiowego, że kiedy 
Nayiaśnieyszy Pan zwrócił łaskawie” uwagę 
swoią na ten przedmiot, a Jaśnie Wielmożni 
Ministrowie ocznie przekonali się o skarbach, - 
które ieszcze dla nas w ziemi ukryte zostaią, 
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górnictwo Polskie do kwitniącego- kiedyś doy- 
dzie stanu. 

z Mieliczki d. 15. Dae 
- JWiny Minister Skarbu Xięztwa Warsza- 

wskiego, ziechawszy tu dzisiay z Krakowa 
z JW. Hrabią Wodzickim, Prefektem De- 
partamentu Krakowskiego, przyimowany byt 
uroczyście w zamku tuteyszym przez J WA 
Hrsbiego Wiesiołowskiego,  Kommissarza 
Rządowego Xięztwa Warszawskiego, na cze- 
le Administracyi Solniczeys zkąd po obiedzie . 
u pomienionego Kommiśsarza Rządowego, 
podobnież. przytoranością innych znakomi- 

tych gości przyzdobionym, JW. Minister 
udawszy się do Fodyn, spuścił śię ua dół, 
gdzie powtórnie przez Administracyą spdlng 
Solniczą przy adgłosie muzyki powitany, Fo- 
dyny rzęsisto oświecone i roboty tanige zwy- 
kie troskliwie obeyrzawszy, o godzinie 1otey 
w nocy powrócił do Krakowa. 

z Krakowa d. 16. Paźdz. 
_W Niedzielę dnia 14go Października, ia- 

ko w rocznicę zawartego w Wiedniu Traktatu 

pokoiu, odprawione zostało w kościele ka- 

tedralnym przy assystencyi cechów z chorą- 
gwiami uroczyste nabożeństwo i Te Deum 
przez JW. Gawronskiego Biskupa Krakowskie- 
go, na którym znaydowały się wszystkie cy- 
wilne ¥ woyskowe władze, i mnogość ludu. 

Woysko załogi tuteyszey tak piechota jako i. 
iazda, stało w ulicy Grodzkiey w paradzie, 

a po skończonym nabożeństwie udało się w 
ryńek i przeciągnęło około JW. dowodzące- 
go tu Generała Biegańskiego. JW. Biskup 
dał tegoż dnia wieiki obiad. N 

Obec ony tu Jw. Minister Skarbu Węglcń- 
ski, chciał aby pamiętny ten dzień dla każde- 
go Polaka, stanowił razem nową epokę dla 
mieszkańców Krakowa; rozkazał (bowiem, 
aby wyrok naylepszego z Monarchów nada-- 
dący łaskawie wolność handlu dla miasta Kra- 
kowa, był w tym dniu uroczyście ogłoszony. 
Po godzinie 4tey po południu JW. Hrabia 
Stanisław Wedzicki, Prefekt Departamentu 
Krakowskiego, poszedł z Radzcami Prefe= 
kury, Sekretarzem generalnym i Podprefe- 
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m. na ratugz., gdzie zastał zgromadzony 
magistrat, kupców i rzemieślników, i po ste- 
sowuey mowie, w którey zachęcał kupców, 
aby! odpowiadając dobroczynuym zamiarone 
Monarchy, swoie, handlowe gpekulacye ku 
dobru kraiu kierowali, a nietylko klassie fa- 
brykantow i rzemieślników zawady niestawia- 
li, ale owszem użyli RY iakie maią 
„za granicą, do sprowadzenia icif do Krakowa 

la wyrabiania kraiowych płodów, ogłosił 
wolność handlu, w obecności JJWW, Pre» | 
zesów. Trybunałów Kryminalnego i Gywilne- 
go, wielu innych urzędników, osób. cywil- 
nego i woyskowego stanu, krówży tey uro- 
czystości rsczyli bydź przytomni, odezyta- 
niem wyraku Nayiaśnie yszego Pana i zapieay 
niem aktu ogłoszenia ; poczym kilkokrotne 
otrzyki: Niech żyie Nayiaśnieyszy Pan! na- 
stąpiły. (W, Walenty Barteh, Zastępca Pre- 
zydenta miasta, wyraził w imieniu miészkan+ 
ców w  krotkiéy- mówie Momarsze uczucią 
wdzięczności, za dane iin. dobrodziejstwo. 
Herold konny «głosił Przy pochodsiach i 
okrzykach: Niech żyle Nayiaśnieyszy FRE- 
DERTK AUGUST! wyrok Nayiaśnićysześ' 
go Pana w 4rech rogach rynku, po przede 
mieściach i. w Podgórzu. 

„Miasto Kraków dało dnia 16. b. m. z po- 
wodu bytnaści JW, Mińistra Skarbu wieczor= 
ne zabawę w 6ukienńicach, ' przy. pięknym 
oświeceniu catego tego gmiachu i liczney or= 
kiestrze, k tera JW. Minister obecnoscigawo~ 
ią zaszczycić raczył, i króra długo po półno= 
Ey się przecizgn Ga: 

Dnia 15. b.eżącego miesiąca i roku, szko- 
fa,Główna tuteysza obchodziła rocznicę+ Tra- 
ktatu w Wiegdnlu roku przeszłego 1809 zą- 
wartego, przez posiedzenie publiczne; na 
któryma oprócz: członków szkoły Główney t 
biorącey ńauki młodzieży, znaydowali się 
także zaproszeni goście, JW. tu przytomny 
Minister Skarbu, JJW W. Biskup, Prefekt ż 
Generał kommenderuiący, mieyscowiJJ WW, 
Prezesi | Trybunałów, Sprawiedliwości Kry 
minalney i cywilney, członki władz Rządo- 
wych i wielu Obywatelów, — W. JX, Felix 
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, Dey Logiki. 

Jiroński $. T. D. 
wney Professor, czyta: wgmownie i praco- 
wicie zrobioną rozprawę, która we wszystkich 

przytomnych miie ucz yale wrażenie, Wys 

raziwezy na wstępie, IZ iako Nauczyciel Fi- 

lozofii, spozobęm nayprzyzwoitszym a roda: 
"kom pożytecznym, chcąc uczcić Święto Na- 
rodowe, będzie się zastanawiainad tym, czym 
‘unas była Filozafia dawniey, czyli i laka iest 
teraz, iaka bydź powinna i bydź może, iaką 
Ra do niey dochodzić potrzeba? — Wy- 

nił prawdziwy stan iey teraźnieyszy w ob- 

+ Naredach i potrzebę konieczną uczenia 
w naszym kraiu i w ięzyku oyczystym 080. 
boo Filozofii moralney, a osobno Metafizy- 
ki, ioraz zeporządzonym wykłzdem kry- 
tycznie rozbieranych Syetematéw Pilozofi- 
cznych | dawnych i nowszych.’ 
„szy, Że nauka filozefii Teoretyczney jest 
iedynym lekarstwem, dla uchronienia na- 
szey władzy poyniowania i sadzenia od błę- 
du i zgorszenia, w iey siedostatku lub złym 
wyrozumieniu wylągzć się zwykły wszystkie 
niedobre mniemania moralne, „polityczne 

i religiype, wykazał, ig Logika, którą ma- 
my od Kondyłaka, cale nieodpowiada poz 

trzebie obeciey i przysziey naszey młodzie- ' 
Zy; ize potrzeba iest zaiąć się staraniem oko- 
ło napisania w a> mowie Elementar- 

zz P ania. 426: > 
Mówią sbi ae ka do Francyi 

pewnego z czynów woiennych sławnego cu- 
dzoziermskiego Xiążęcia, co jednak potrze- 
buie R dzegia, : 

Wyszło tu urządzenie względem służą- 
+ |jcych; Powied zy iunemi. preepigan0, ażeby 

każdy stużący w Paryżu Policyi podał się do 
mafia, Zadne Pańsiwe siużącego pieza- 

p Sanego przyją ;6 niemałe, Każdy służ żący 

który. w miesiąs służby 'nieznaydzie i sposo- 
bu utrzymywania się nie okaże, musi Paryż 
opuścić. 

z Fonteinęblecu d. 11. Paźdz. 
Wydane zostały rozkazy do urządzenia 

przeprzęgów na drodze do Compiegne, Mó- 

H Filozofii w By kole ŚŚ wi 

A dowiodł- 

„miey od Xięcia Następcy Tronu. 

oo, WP“ 

wią, Ze da pewnego Xięcia cudzoztemskies 
gO, który tu xest RAA 

Cesarzowa Jeymé swą dobrocią, przyie- 
moością i powabami, wszystkich pozyctuie 
getca, którzy się do Ni rey zbliżaią lub Ją 
otaczają. Wszyscy cieszą się 2 radości, iakicy 
wkrótce deznawać będzie, 

Czynią wielkie przygotowania do bankie- 
tu, który dany bydź ma, podług iednych 15. 
a podług innych 21. t. m. Sala Stu Szway- 
carów bogato na ten koniec iest ustroioną, 
Wszystkie ogrody bydź maig illurninowane. 

x Fr ankforiu nad Menem d. 13. Paźdz. 
Doia wczorayszego ziechał tu Następca 

tronu: Wiirtembergikiego pod nazwiskiem 
Hrabiego Hohenberga i dziś ruszył do Hana- 
wy, dokąd także Marszałek Kellermann pos 
iechał, —- Spodziewana tu iest główna kwa- 
tera dywizyi Generała Friant. Ruszyła ona 
„dnia 11. z Ulm. 

z Brankfortu d. 16. Października. 
Dziś dały tu. Generał dywizyi Fryant, 

dywizya zaś iego z 5000 ludzi złożona zanim 
nadciąga, Jeden regiment z niey dalszego 
przezńaczenia ma w tuteyszym mieście ocze- 
kiwać. , 

„Xiąże dziedziczny Saxen Weymar prze- 
ieżdżał tędy do Darmstadt. Wczoray otwo- 
rzonem zostało posiedzenie zgromadzenia 
Stanów Wielkiego Xięztwa w Hanau, De- 
putowani wszyscy mieli honor obiadować u 
Xięcia Jmci. 

Dyrektor Sądu Appellacyinego Engel- 
hart” eye oes, iest Prezydentem Stanów, 
Wielki Xiąże Badeński przybył z Rastadt na- 
powrót do Carisruhe. 

z Monachium d. 12. Pażdz. 
Daf 9. t m. około półhocy przybyli. tu 

JO. Xięstwo Sasko - Hildburghausen Frey- 
singen,' przyimowani będąc iak nayuprzęy= 

Wezoray 
w wieczor ckolo 7mey godziny. stanęli w tu- 
teyszym zamku, gdzie Królewicz piękną swą 
obłubienicę Xiężniczkę /Teressę Królowi dy= 
cu przedstawił, który ią z „payserdeczności 

'xadością uściskał, Dziś w wieczor iako w dniu 
r 



imienin Króla „ odprawił się ich ślub en 
sty. 

z Hamburga d. iq. Paźdz. 
Magistrat nasz w obwieszczeciu dnia 17. 

t. m. wzbudził nadzieje: „Ze nayusilnieysze 
przełożenia, iakie dla dobra swych obywate- 
-lii mieszkańców uczynił Cesarzowi Erancu- 
zów, szczególniey względem zmodyfikowa- 
nia iułagodzenia dekretu z dnia 2.b. m. co 
do zabytków tewarów w taryfie wymienionych; 
łaskawie są przyięte a przezto odwróci sigrus 
ina grożąca tylu dobrym obywatelom i mie- 
szkańcom miasta: ma sobie więc za powin- 
ność, połecić mieszkańcom iak nayskrupula= 
tnieysze stosowanie się do dekretu, i poda- 
nie Żądanych deklaracyi przed upłynieniem 
wyznaczonego terminu. 
< z Kassel d, 14. Paźdz. 

Woyska, któce aż dotąd w-obozie stały, 
udały się w miesca przeznaczone. Wielkie 
ich nastąpiło rozdzielenie. Część iedna po- 
szła do Rotenburg i Herzfeld, a druga do 
Wezerskiego Departamentu. - Dopiero gdy 

_zaymą nowe stanowiska, mogą zyskiwać ur- 
łopy. Oficerowie korzystaiący z tego po- 
zwalenia odbiorą połowiczny żełd, żołnierze 
zaś nie będą brali żołdu. Gwardya także ma 
pozwolenie puszczać na urlop po 30 ludzi 
a iedney-kompanii. 

Z. konskrypcycnistów erygowane będą 
bataliony do uzupełnienia naszych 4rech re- 
gimentow piechoty w Hiszpanii zostaigcych, 
Dla urzędników Pocztowych urządzoną bę- 
dzie kassa pensyow i zapomożek. Do pier- 
wszey płaci się po 2 procenta od pensyi sta- 
łey. > 

z Kopenhagi d. 18. Paźdz. 
Xiąże Następcz tronu Szwedzkiego przy- 

bywszy dnia 17. do Uorzoer, zaraz po pału- 
dniu kontynuówał podróż do Rothscheitd, 
gdzie nocieg był przygotowany. Przedpołu- 
dniem dnia 18. stanął Krółewicz w zamku re- 
zydencyonalnym Friedsberg, zwykłym letnim 
mieszkaniu naszego dworu. Domyśłano się, 
iż KXiąże ieszcze tego samego więczora do 
Helsingen miał się udać. 

RA 

z Sziokolmu d. g. Paźdz. 
Reszta Szwedów z suity byłego Króla (to 

- dest lekarz, kazaodzieia, i podkoniuszy,) tak= 
Ze powróciła. Gazeta wielkie czynigca wra- 
Żenia: Organ opinii powsżechney, zupełnie 
ustała. Wezoray obchodzono w Qerebro 
6 2gą rocznicę urodzin naszego Króla 2 wiel- 
ką uroczystością. 

‘Jak mówią, czynności Stanów Państwa 
dnia 18. zóstaną ukończone, poczem udadzą 
się do Sztokolmu dla złożenia hoidu. 

z Corsoer d. 16. Października po po= 
południu o godzinie trzeciey. 

Właśnie teraz nastąpiła szczęśliwie prze- 
prawa Xigcia Następey tronu Szwedzkiego 
z Nyborg do Corsoer. W momencie rozpo- 
czętey przeprawy pod Nyborg wiatr był zu- 
pełnie przeciwny, a 500 angielskich żagli, po- 
między któremi było 7 okrętów liniowych i _ 
dwie fregaty snuto się na północnym i potu- 
dniowym czteromilowem Bełcie. Jego X. 
Mość przeprawiał się pomiędzy tym szere- 
giem. Po godzinie przeprawy wiatr odmie- 
nik się i Xiąże z rozpuszczonemi żaglami 
przybył szczęśliwie do Corsoer w Zelandyi. 

z Wiednia d. 10. Paźdź. - 
Mocą ratyfikowacego w Paryżu krótko 

przed wyiazdem P. Hrabiego Metternich tra- 
ktatu ustanowione iest wzaiemne uchyłenie 
sekwestru między Austryą i Krai ligi reń= 
skiey. 

„Cesarz Jmć zamyśla kontynuować swą po= 
dróż przez część swego Państwa aż do Wa- 
raedin i Agram, ażeby tam także osobiście 
przekonałsię o możności dokonania wielu 
urządzeń, maiących za cel dobro dego pod- 
danych. 

Oschy niektóre chcą wiedzieć, piszą z Wę- 
grzech, Że Cesarz uda się do Semlina dła 
ebeyrzenia granicy woyskowey. W Semli- 
nie ma Cesarza oczekiwać Arcy-Xiąże Pała 
tyn, i towarzyszyć Mu będzie w dalszey po- 
dróży przez Węgry. JC, Mé pomiędzy in 
nemi zatrudnieniami przedsiewziął także wi- 

dzieć nowo odkrytą kopalnią węgli kamien- 

w
 



nych pod Funfkircher, tudzież roboty nad 
Sarwiz. 

Gdy dowódęcy woysk Serbianskich 
Dryng, przewyższającey siły Turköw z 
śnii wypadających dłużey wstrzymać niemo- 
gli, tedy z pośpiechem znaczny korpus Ser- 
bianów z Deligrad od główney armii ruszył 
ku Bośnii. 

z Wiednia d. 13. Paźdz. 
W okolicach tuteyszych nakazano iuż wi- 

nobranie, Od kilkh miesięcy mamy zawsze 
iednostaynie piękną pogodę bez deszczów. 
Urodzayny bardzo rok, a przecież straszliwa 
drożyzna z przyczyny spadania papierowych 
pieniędzy, które się zniżeły do 600.  Sli- 
wek 5 kosztuie 6 kraycarów, iedno grono 
wina 19 do 15 kraąycarów. Maiemaig prze- 
to, Że urzędnicy płatni będą podług kursu. 
Mówią także o nowey taxie stepla. 

Dla byłego Króla hollenderskiego zamó- 
wiono pekoie w Biden w dawniezszysu kla- 
sztorze Mugustynow, gdzie dwor zwykł sta- 
wać. Zapewnisig, Że (ymiczasówo zamyśla 

osieść w Państwie Austryackim » ize z Jego 

strony podawano 250,090 dukatów w złocie 

za pewne dobra duchowne, położone | w przy- 

iemney i zdrowey okolicy, 
z Wiednia d. 13. Paźdz. 

Hrabia Metternich wyiażdża dziś do Nay- 
as ee Cesarza do Graetz, 

z Neapolu d. 3. Paźdz. 
JK. M6 wsiadł na okręt d. 28. Września 

w Pirro; upłypąwszy morzem aż do Amaity 
wysiadł z okrętn i udał się lądena do Castella- 
mare; po przepędzoney tam nocy, dziś sta- 
nął w Neapolu. Przed oddaleniem się od 

armii JK. Mość wydał nastepuigey rozkaz 
dzienny: 

nad 

Bo- 

w kwaterze główney w Scilli d. 26. 
Września 1810 roku. 

Rostkaz Dzienny. .. 

Zotnierze? 
Wyprawa. Sycyliyska została odroczoną. 

Cel, iaki sobie Cesarz założył, iest osiągnię- 
ty a wytrwałość naszych woysk stała i groźna 
przeż ezas czteromiesięczny, wszelkie na- 

BZ 

„wystrzałów armatnych, 

SPZZZEC KE 

wet nadziele skutkiem swym 'przewyższyłe. 
Powrócicie na zimowe leże, i wy także wa- 
leczni marynarze uyrzycie swe familie. Do- 
kazaliście wiecey nad waszą powinność. Zod- 
wagą wszelkie przenoszącą' pochważy, wy- 
trzymaliście więcey iak 50 utarczek przeciw 
trzykroć licznieyszym przeciwnikom, a ko« 
rzyściiskie na waszey zawsze zostawały stro= 
nie świadczą czego bylibyście dokazali w ró- 
wney będąc sile. Nadewszystko rozwiązali- 
Scie wielkie zagadnienie: dowiedliście bo- 
wiem, Że flotylle nieprzyiacielskie niepotra- 
fią przeszkodzić przeyściu ciaśniny prostym 
nawet barkom, i Ze Sycylia zostanie epano- 

wang, skoro icy zabor szczerze zadecydowa- 
nym będzie. Przyimicie oświadczenie me 
go ukontentowania. Niemnieysze doń ma= 
ię prawo woyska lądowes które was siłaie 

wapierały. Zapał, iakiście okazałi pospie- 
szaląc stawić się na pierwsze wezwanie, iest 
pewną rękoymią waszemu Królowi, Że by- 
naymniey stygnąć nie będzie, kiedy wezwań 
podobnych dobro Jego służby i dobro oyczy- 
zny wymagać będzie. 

(Podp.) Joachim Napoleon. 
Zgodno z oryginałem: 

Generał dywizyi, Szef sztabu główie= 
go armii, Hrabia, Grenier. 

z Reggio d. 23.17; rześnia. 
Dywizya Partouneaux i gwardya Krole- 

wska wczoray o godzinie 2giey wsiadły na 
okręty i w oczach nieprzyiaciela udały się ie- 
dna do. Bagnara a druga do Ścylla, bez do- 
świadczenia naymnieyszego uszczerbku od 

któremi Anglicy do 
nich sięgali. Anglicy wprawieni w niespo- 
koyność takowym poruszeniem, przez noc 
całą zostawali pod bronią i aż do rana nieu- 
stanie rzucali kule oświecaiące. 

z Scylli d. 25, Września. 
JK. Mé dnia dzisieyszego wyiechał z Reg= 

gic; śniadał w obozie pod Piale i stanął tu 
około południa. 

Generał Manchés ma sobie powierzone 
dowództwo dywizyi Neapolitańskicy, z wła» 
d-a tą złączone iest także naczelnictwo dwock 
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dzieżsióżor naywyźszey Policyi. 

‘General dywizyi Pactod ma dowództw 

woysk Francuzkich. = 
z Wenecyi d. 10. Paźdz. 

„Na dnia 26. Września wyszedł okręt Dy- 

omedes -pod Kapitanem Zennaro ładowny 

oliwą, winem i rodzynkami z Korfu do tu- 

teyszego Portu, Na przeetrzeni morskiey 

pod Roviggo zabranym został przez szalupy 

- ang elskiey fregaty i i iednym oficerem iednym 

Zoinierzem i trzema maytkami obsadzony, 

którzy go do Lissy, małey wysepki na brze- 

gach Dalmacyi zaprowadzić mieli, Nocy na 

stępuiącey spostrzegł Kapitan Zennaro, że 

Anglicy posnęli. W cichości zabrał im btoń, 

dwóch miaytków zamtnął w Kaiucie, trzeciego 

zaś który eis bronić chciał wrzucił w morzej 

i szczęśliwie, z swemi-woiennemi ięńcami tu 

zawinął. 
z Panczox z aż a * Wrześnią. 

(z-Gazety Prezburgkiey.) 

Qdbieramy wiado ymość z Belgradu, iż 

Serwianie pomimo złączenia się z niemi bli- 

sko 1otysiączpego korpusu Rossyiskiego, z0- 

stalią_w bardzo krytycznym stanie, Od nie- 

dawnego czasu codziensie prawie nadciąga- 

ją posiłki da woyska Tureckiego. Dnia 18. 

i} 22. tego miesiąca zaszły dwie wielkie bitwy ; 

w pierwszcy Serwianie wspólnie z Ressyana- 

mi odnieśli nieiakie korzyści, lecz w drugiey 

zestali wyrugowani z stanowisk Jakoba, Kor- 

vingrad i Gruszewac, i wyparci za większą 

'odnoge rzeki Morawa, 

Gosię tycze woiennych działań główne- 

go woyska Russyjskiego, to ty „ko z niemałą 

pewnością wiemy, iż ostatnia bitwa nie była 

tak stanowiąca , iak z początku gloszono. 

Ostatnia uroczystość w Belgradaie, ten 

szczególniey polityczny cel miała, ażeby za- 

sępiane umysły Serwianow rozweselić. __ 

Generał Rossyiski Zukatoff, umarł przed 

trzema blisko tygodniami na AS netwową 

w obozie swoim. 
— Dai 1. Października. — Read Ta- 

a chce koniecznie uśmierzyć Serwianow. 

same listy 

os: że : 

gidwinsyów Kalabryi wy2szey i WEEZE Dnia 26. b. m. zaszła znowu bitwa między 
ge Perea i Serwianami polgezonemi z Rossy- 

anami. Korpus Turecki, wynoszący blisko 
czterdzieści tysięcy głów, chciał zdobyć 
szturmem oboz Serwiański przy Jassiga potey 
stronie rzeki Morawy; lecz ciągły egień kar- 
taczowy artyleryi Rossylskiey i odwaga zia- 

ką Serwianie walczyli, przymusiły go do od- 
wrotu, Wieczorem woyako Tureckie nad 

wszelkie spodziewanie, zwinęło dobrowelnie 
swoy oboz.  Domyślaią się powszechnie, iż 
naczolny dowódzca Turecki inne jeszcze dzia: 
łania przedsięweźmie, : 

Dnia 27. Września Furcy przeprawili się 

z Beśnii w czterech mieyscach przez Drina, 
183 iuż niedalego Sabaczu i Vailowa, 

Dowódzcy woyska. Fureckiego z Niszy i 
Trawniks kazali tu w Syrmii skupić znaczną 
ilość zboża i mąki na przypadek, ieZeliby się 
daley posanęli.. 3 

z Hermannstadt d. 24. Września. 
(3 Gazety Prezbutękiey, ) 

‘+ Listy 2 Bukar.stu są ieszcze napełnione 
szczegółami o zwycięstwie, któce woysto 
Rossyiskte dnia-7. b. m. uad. Tareckim od-. 
niosło, - Utracili Turcy blisko gooo tudzi, 

którzy częścią zginęli, częścią dostali się w DIE» 
wolą, tadzież > dział i 100 chorągwi, Ze Z 

w tey rozprawie 
syanie 6000 Turków w niew: lą zabrali, 

z Petersburga d. 9. Paźdz. 
Dnia 2. t. m. powzócił tu Xijąże Kurakią 

z Paryża, x 
Od granicy Rossyishic) d. 18. Paźdz. 
Podług ni iektórych doniesień Hrabia Hote 

torp z Rygi udał się wodą do fictty Admirata 

Saumarez końcem dostania eis do Anglii. 

Znany z talentów Rossyiski General ia- 

zdy Kiąże Alexander Wiurtemburgski mianos 
wany został Gubernatorem białey Rasi, 

z Wilng d. 10. Paźdz. 
Gazeta tuteysza umieściła obwieszczenie, 

wydane z rozkazu Ministra woyny, wzgląz 
dem założenia magazynów w Szawlach i Wil 

nie, w każdym po 10,451 czeitwextni mąki, 
e 

donoszą 0 zdobyciu Sistowy, a 
e Muchtar Bażza poległ, iRo-. 

) 
| 
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Duńczyżów, 

879 czetwertni kaszy, i 16,368 czetwertni 

owsa. Magazyny te są ind po części założo- 
ne, a licytacya na dokupienie reszty tyclize 
artykułów wyznaczona iest na dzień 5. (17.) 
120. (22-) 125. (97.) Listopada roku bieżące- 
go w Ezbie skarbowey Woletiskiey. , 

z Londynu d, a. Pakdz, 
8 okręty liniowe i dwie frygaty wyszły 

z Eterbourg. Adiniral ‘Porta Plymouth do- 
wiedziawszy się o tym, posłał za nietni 5 

okrętów. | 
z Gothemburga d. 9. Września. 

„Odebraliśmy dzisieyszego rana nieprzy- 

femna wiadomość, Ze konwóy ieden wyszły 
"z Anglii, a przeznaczony do Anhoult i na 

morze Baltyckie, pędem wiatru wrzucony 
został na haki, gdzie się wiele okrętów poro- 
zbiialo. "Twierdzą, Ze dwa transporta łado- 
wne amunicyą i td. do Anholt przeznączo- 
ne, nałeżą do liczby postradanych.” 5 

z Gothemburga d. 15: Wrzesnia. 
ys Kuryer na daiu dzisieyszytn z Marstrand 

przybyły, przyniost iam wiadomość 0 przy- 
padku nieprzyiemmnym zdarzonym w tym Por- 

cie wczoray po południu. Oto są edczegóły: 
O godzinie 4tey z południa wysłane zostały 

dwie szalupy od okrętów Angielskich Hero 
i Dictator; miały one rezkaz zabrać korsa- 
rza Duńskiego o Bześciu armatach i 39 lu- 
dziach ekwipążu; od kilku dni w wzmianko- 

wanym porcie stoiącego.  Natarli tedy na 
którzy natychmiast spusciwszy 

benderg poddali się w niewolą. Anglicy sta- 
ralisię, aby zdobycz te koniecznie uprowa- 
dzić, lecz wiatr przeciwny przymusił ich zo~ 
stawié korsarza wciągniętego na piaski. 

Podczas attaku dano znać do twierdzy, 
gdzie natychmiast wsadzono na barki oddział 

woyska dla przeszkodzenia zamiarowi Angli- 
ków. 

się, wezwali ie do poddania, Gdy/ Anglicy 
wzbraniać się poczęli, przyszło do utarczki, 
w którcy ieden z dowodzców został zabity a 
drugi lekko kulą raniony. 

„Batąpiło, I 
Ze morze było 

+ 5 ej sare rłodzie ziemogły się tuszyć, fkn- 
= 

Ludzie nasi przybywszy do szalup an- 

gielskich, z których iedna na hakach zatarła, 

wanie korpusu woysk, który nieodwłoczenie 

glicy przeto zabrani zostali winiewolę iz ' 
prowadzeni do twierdzy; maią w niey tak 

długo bydź zatrzymani, dopokad nienadey- 

dzie odpowiedź na depeszę wysłaną do Mi- 
nistra Stanu, obeymuiącą wszystkie szczezó- 
ły tego zdarzenia, ” i 

z Gothemburga d. 17. Wrześni a, 
» Dziś.w wieczór przybył tu okręt rozey= 

mowy, z oficerem maiącym list adressowany 
do Gubernatora mieysca od dowédgcy eskae 
dry Angielskiey, w którym Żąda RE Po- 
ruczniką i ekwipazu szalup zabranych w Mare 
strand. Niewiadoma iest odpowiedź, iaką 
odebrał, lecz mniemaig, Ze oddanie ieńców 
nienastąpi, dopokad wola Rządu w tey mie= 
rże nie będzie 6bwieszczona, 

P. Alquier Poseł Cesarza NAPOLEO- 
NA przy naszym dworze stanął przed kilka 
dniami w Helsinburg,” ;- 

Dnia 27. Września oddział parku 
rtylieryi Królewskiey odebrał rozkaz wsią 

dzenia na okręty w Portsmouth i udania się 
do Portugalii. 

Przed parą dniami batalicn 7my wetera= 
nów bao ludzł mocny, wyszedł pod Żagle 
z Portsmouth do Gibraltaru, gdzie stać ma 
garnizonem. 

Dnia 28. Września, — Gazeta pewna 
wschodnia zawiera artykuł twierdzący, iz 
układaią się o przywółanie do Ministerium 
P. €anninga i P. Hutkineona. 

List pewnego Ofi:era będącego na 
okcecie Impetueux, o, . 

SAR SS: Tugu d. 9. Wrzesnia 1810. 

Otoż zqowu strię na pokładzie, przepę- 
dziwszy 3 dni na lądzie, lecz w niewielkim 
ukonientowaniu, Upadek nadspodziewany 
Almeidy rozniosł postrach w Liabonie, gdzie 

i tak dość iuż było smutno: ieżeli co mogło 
podnieść cokolwiek umysły, to było wylądo= 

poszedł ku Celorico. 
Lizbona jest spokoyną i wzmocnioną le- 

piey niż kiedy; zdaie się: Ze może 085 | 
mać długie obiężęnie chociażby i na ogro- 
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sanieyszey śrmii.. Ale mimo mocy 
odporu iaki dadź moze, panuie tu muiema- 

nie, Że ieżeli armia nasza cofuąć się zechce 
do niego, zapewne niedłużey będzie tu ba- 

wit jak przez cza5 potrzebny do zasionienia 
wsiadaiących na okręty-tak woysk swych i 

stronników, jako też tych wszystkich, któ- 

rzyby mieli ochotg przenieść się do Brazylii 
lab Angłiiz opinia ta tym większey nabiera 

mocy, zważając, iż wielkim kosztem utrzy» 

mywana tu iest w pogotowiu ogromna flotta 
transportowa. ś 

Zawsze mówią o bataiii, ale nic niemasz 

z tey strony urzędowego. , 

z Lizbony d. 26. Października. 
. (Wyjątki z listów, ) 

» Armia nasża paia jak naylepszą chęcią 

i żąda raz zakończyć kłomią. Anglicy są 

w Koimbryi, Francuzi w Viseu, obydwie zaś 

armie są zkoncentrowane. ” 
» Glowna nasza kwatera iest w Lumena- 

de- Santa -Euphemia; armie są bardzo bli- 

skie siebie; wielu iednakże sądzi, Ze 
Francuzi cofaąć się będą musieli.  Tymcza- 
gem stanowisko woysk Francuzkich tak iest 
warowne, Że niepodobna iest w nim ich at- 

takować; lecz ieżeli cofną się z przyczyny 

niedostatku Żywności, rzeź wielka iest nieu- 

chronną.” 
RACY KiB 

Orzget i Slimak. 
Orzeł wzbiwszy się lotem pod same obłoki, 

Uyrzał Slimaka na wierzchu topoli, : 

Jakżeś osiągnął, rzecze, stopień tak wysoki, 
Orom się wczołgał powoli, — 
Niechay nas pozor nie mami. 
Waclu ladzi 'Slimakami. 

> 

Sen (z Woltera.) ee 
Często cokolwiek prawdy w naygrubszym iest 

" błĘGAS a 
Sniło mi się rey nocy, żem iest w Krolow tzędzie. 

Kochałem Cig, i mowić mogłem Ci to śmiało, 

Budzę się, tron mi tylko niebo odebrało, 
"Kossowski. 

Do zadzierzawienia. W sprawiej pozostałości 

aptekarza medycyinego Nataniela Frederyka Gott- 

styna w Toruniu umarłego , maią. bydz podług 

konkluzyi rady tamiliyney: 1.) Dom do teyże 

a e 
miasta 1 

e. Fae ; » 
pozostałości nzteżący w Toruniu w Starym Mie- 
ście w rynku god iVrem-i30. położony z przyles 
głościami 1 z przynależytościamionegoź. 2) Apte= 
Ka medycyina do tćgoż należąca, uprzywileio wae 

na, oraz z Ickarstwarmi i uienstiiaimt doteyze na- 
ieżącemi, 3.) Riańr«Orzeany ZOWNIEŻ do tegoż 
należący, Oraz z towarami korzennemi 1 utensi- 
liami podobnież do tegoż należącemi, krore w 
Toruniu w mieyscu iaknayużytecznieyszym do - 
handlu i odbytu położone są, a na koniec 
4.) Ogred na wsi Małey Mokre przy. Toruniu 
pod Nrem 1, położony, na użytek i awantaż ma- 
toletniego Goutsteyna na sześć lut po sobie łdące 
od pierwszego Stycznia roku przyszłego 1811. az 
do pierwszego Stycznia roku 1817. publicznie 
plus liertando w dzierzawę puszczone, do czego 
trzy termina licycacyine; a) na dzień 7g0 Listo- 
pada, 5) na dzień 21g0 Listopada 1 c) na dzień 5. 
Grudnia roku teraZnieyszego 1810 » z ktorych 

ostatni lest peremtoryczny, a to zawsze Z rana 
o godzinie dziewiątey na Audyencyi Sądu Pokotu 
Powiatu Toruńskiego, ktora odbywac sią będzie 
w Tóruniu na tuteyszym ratuszu, wyznaczone z0- 
stały. Zatem zaprasztia się ci, krurzy chęć mają 
do zadzierzawienia i oraz ztdolnemi są do posiada- 
nia, aby na terminach wymienionych, w czasie 
rzeczonym i na mieyscu wyznaczonym, albo sami 
osobiście, albo przez pełnomocnikow specyalnych 
sądównie umocowanych się stawili, bespieczeń- 
stwo za rzetelne wypłacenie pieniędzy dzierza= 
wnych i względnie towarow medycynnych, Ko, 
rzennycn 1 utensiliow , rownież w dzierzawę pu- 
szczać się maiących przyewoicie okazali swoievfia= 
rowanie podali: a naywięcey 1 naylepiey cfiaruią= 
cy w ostatnim terminie licytacyinym peremptory- 
cznym może za poprzedniczym potwierdzeniem 
opiekunow małoletniego Gottsteyna i rady femi< 
hiney przybycia i zawarcia sześcioletnego kontra- 
‘kta dzierzawnego jako teź tradycył spodzie- 
wać się, Warunki dzierzawne u tuteyszego bur- 
mistrza Pana Jana Theodora Neufelda, opiekuna 
małoletniego Gottsteyna, ktory mieszka w Toro- 
niu na ulicy Kurzey pod Nrem 92, zawsze przey- 

'rzane bydź mogą. W Toruniu dnia. 18, Pazdzier, 
nika roku I$Io. ; - 

Opiekuni, Neufeld, Elsner, 
Uwiadomienie. W Dominium Murowaaey Go- 

ślnie dwie mile od Poznania znalazły się 4 kanie, 
twszy brudno Kasztanowaty, 281 gniady, 4ci bru- 
dno. siwy, 4ty karo- podpalony, Wzywa się ni- 
nieyszćm właściciel utraconych koni: ażeby ie 
naydałey od dnia dzisieyszego za tygodni cztery, 
za zwroceniem kosztow odebrał, po upłynionym 
terminie postąpi się stosownie do prawa, W Mu- 
rowaney Goślinie dnia 20. Października 1810- 

Dodatek 

4 
3 

j 



LS 
X 

R 

ee ŻA Bok OT 00 ów! 

ZNANSKIEY 
R | Sige ae ef DIEN na 

ye 

ÓBWIESZCZENIE.. 
Z powodu, iż w miesiącu Lipcu r. b. pokazały 

się w okolicy wsi Jezierza w powiecie Miedzyrze- 

ckim pewnego gatuoku szkodliwe szarańcze, po. 

daie Prefekt pubhczności, stosownie do woli 

JW. Ministra Spraw Wewnętrznych przepisy zapo- 

bieżenia szerzeniu się I wytępienia wspomnionego . 

gadu użyteczne, aby w przypadku, gdyby się to 

szkodliwe robactwo ukazać gdzie miało, podług 

nich postępować, ktore są nastepuigcee osnowy: 

Szarańczą Kraiowiee ( Gryllus stridułus, Locu- 

sta stridula) od wiosny aż do Czerwca rośnie, pow 

tem od zimy swoy gatunek rozmnaża. Samica 

upatrzywszy sobie miesce w trawie; przebiią zie- 

mię swóm rylnóm końcem, i.na tednomiesce nay-- 

wićcey lay sześć kładzie, te lxżą w- ziemi przez 

zimę, w ktorym czasię stara szarajicza zdycha. 

‘Na wiosnę z iay wylęgają się szarańczyki, ale bez 

skrzydeł, gdyż dopiero po trzecim zruceniu skGr= 
ki onych nabywaią, ne 

Szarańcza nasza iest wprawdzie trawie i zbożom 
szkodliwa, nie mnoży się przecież w takley lt- 

czbie, aby szkoda po niey była uważana, szko- 

dliwsze cudzoziemskie; ktore w czasach pewnych, ” 
w wielkim mnostwie przylatują, i gdziekolwiek 
padną, zboża 1 trawy niszczą. A : 

U nas rzadko się «bawiat potrzeba, aby zosta: 
wione od przybyłey cudzoziemskiey szarańczy 1a- 
ja wylęgały się, >tare bowiem na zimę zdychaią, 

chyba tylko tu 1 owdz e poiedyficzo żnaieść by 

“sie mogły, gdyby zima bardzo wolna bydź miała. 
Postrzegłszy w iesieni gdzieby ta zgraia obrała so- 
bie miesce na złożenie swych lay, tam mierzwe 

. rozrzicąć , wszystkie stolące krzaki, lochy, rowy 
etc. przeyrzyć należy, na początkuwiosny zaraz: 
po rozpuszczeniu Ziemi, a gdziekolwiek się znay- 

(dą gromadki zawiązkow czarniawe, te zbierać, 

x 

' zabiiać i palić potrzeba. Jeżeli miesce iest sposo. 
bne do zalania wodą, naprzykład z rzeki, to za. 
raz w iesieni uskutecznić trzeba, i ziemi prędzey 
nie; osusżać, aż około Czerwca. Niepodobna 
przecieź tym sposobem wszystkie wygubic, nate 
więc, krore się wylegty na początku Cverwca, 
takiego użyie się sposobu: w bliskości miesca; 
gdzie się bydź pokażą, nkosi się x uprzątnie takos 
wy znaczny plac, w tym ludzie z miesca bawie= 
nia się szarańczy, ktora ieszcze latęć nie może, 
wypédzaia ią dnia suchego i pogodnego, na ow 
wolnyjpłac, gdzie częścią się pobila, częścią nas 
pedzonym świniom poydą na pozarcie; kilkokrae 
tnie to czyniąc, niemałą iey zapewne ubedzie. 

Możma. teź stosownie „do _miesca i okoliczności 
‘sposobu użyć nasteputacego: kazać wykopać rowy 
nad rolą dwa łokcie szerak:e i tyleż głębokie, tk, 
izby ziemią z strony tey gdzie szarańcze się NIE 
znayduią, była wyrzucona. W. tych rowach ka- 
zac było porobić, w ktore przez ludzi patezicint 
opatrzonych popędzać można robactwo, uw -gę' 
jednak na to mieć.nalcży, ażeby ro w tey nastapi< 
ło stronie, w ktorą dmie wiatr, Napełniwszy te. 
den takowy. doł w temże samym rowie, po zas 
rzuceniu szerańczy iuż w dole rednym będących, 
„może bydź zaraz drugi, trzeci 1 t. d. doł na ten 
koniec wykopany tak, że bez wytopania innych 
rowow, robota pomyślnie uskuteczcioną bydź 
może. > OE AŻ : 

Jeżeli zaś ind latają, natenczas krzykiem i to 
skotem przymusić szarińcze trzeba, aby osiadła: 
na iskim miescu. Jeżeli osiądą na rol: użyteczney, 
lepiey iedno miesce poświęcić, dla ochrony wielu 
mieysc w kraiu. Jeżeli padną na miescu nieuzy- 
teczne tam się wygodniey da wszystko czynić, 
Częścią napędzaią się świnie , częścią ludzie portuc 
mogą stosownemi do tego narzędalami, Nocnay- 



S68. bardziey do tey ezynnoéci iest stosowna. Na dzień ieżeli deszcz pada nie ruszą się, ieżeli zaśiest 
pogoda, aby się nie ruszyły 1 robota ukończoną bydź mogła, sikawkami, aibo innym sposobem miesce znacznie pokropić trzeba, a tak czyniąc żadney niebędzie obawy, ahy szarańcza mnożyć sig miała. Pozuań dnia 11, Październikaroky 1810. 

: Prefekt Departamentu Poznańskiego, - (Podp.) Poniński. 
przez Prefekta: 

Sekretarz Generalny Prefektury, 
Neyman. 

OBWIESZCZENIE. 
Prefekt Departamentu Poznańskiego. || Aby pomimo ogłoszenia dekretu N, Pana z dnia 22. Maia r. b. w całkiem Xigstwie Warszawskiem uchylającego podwody, niewydarzyły się iskowe nadużycia, ostrzega się ninieysząm publiczność, by źżądaiącym podwod za okażaniem paszportow podwodowych śeszcze przed ogłoszeniem wspo- mnionego dekretu, w biorze Prefekts, do odby- 

„gia niektorych kommissoriow udzielonych, cho- ciażby termin ich wsżności niewyszedł, żadne podwody wydawane niebyły. Maiących zaś ta- kowe paszposta podwodowe wzywa się niniey- szém, aby naydaley w 4 tygodniach od czasu ni- 
nieyszego ogłoszenia rachutac, takowe do biora Prefęktury tuteyszey niezawodnie złożyli, Po. nati dnia 30. Października 1810. 

(Podp.) „Poniński, Prefekt Dptu. Pozn, (Podp.) Neymann, Sekretarz Generalny. Do przedania. Wydźiał:Sporny Sądu Pokoiu w Lesznie, donosi pnbhczności, iż gdy po ob. umarłym Janie Fryderyku Deutsch, szewcu PO£0- stałe prawo szewskie, czyli tak nazywana, ławka na terminie przygotowu'scem 500 zł. polsk. hoy- towane, drogą publiczney licytacy! sprzedanem bydź ma; 
dzień $. Listopada r. b. z rana o 1ltey godzinie w izbie Aadyencyonalnsy vigore Commissorii Prześwietnego Trybunału Cywilnego ley Instan- 
cy! Departamentu Poznańskiego d. d. Poznań dnia 4. Czerwca r. b. Nro. 248., et de pres. 21. 
tm, ity wyznaczył, Zacecm wzywa ninieys/ćm, 

termin do przysądzenia stanowczego na 

do nabycia aeczonepo prawa echotę maiycych, aby stawiwszy się na 'rzeczonem terminie, swoie licyta do protokułu podali, dodatac, iż o warun= ku teyże przedaży w Kancellaryi podp ssnego za- informować się mogą. W Lesznie dnia 27. Wrzę- śnia roku I8to., : 

_ Do przedania!  Szd Pokoiu Wydziału Sporne. 80 powiatu Szredzkiego Departamentu Poznań. - skiego. Uwiadomia szanowną publiczność, iż z mocy wyroku Prześwietnego Trybunału Depar- tamentu Poznańskiego upoważniony inwentarz po szl. Janie Kruegorze bywszym dzierzawcy wsi Me- cznik na terminie przez Sad wyznaczony m daja 5. Eistopada b. r. w Męcznikach drogą licytacyi sprze- dawać będzie. Wzywa zitym ochotę maiących do stawienia się na termin, powyźszey licytacyi, W Szrodzie dnia 24. P.ziziernika roku I$L0, 

~ List gończy. Gdy Sd niżey podpisany pomimo wszelkiego starania o zbie_łych żydach,to teste Ko- zaka i Sałomonie 
może, przeto podług następuiącego signalement, ciź zbiegli żydzi Uwaźani bydź maig.* 1.) Zyd Kozak Artd nazywałący się, mą lat 22., mierne. 89 wzrostu, iest czarney chuderlawey peciavicy twarzy, maczarne włosy i choczi po niemiecku ubrany, postać iego lest średnia chuderiawa, ma cyca w Wieleniu -1 tam przebywał. 2.) Zyd zaś Sałamon iest wysokiego wzrostu, gruby, ma tue sta czerwonę gładką twarz i czerstwo wygląda, ma włosy żołtawe, ktore iuż siwiela, ma około łat 50, chodzi po polsku i mowi dobrze po polsku, przebywał w Szamotułach. Gdy na schwytaniu powyżey opisanych żydach wiele zawisło, 1ie, że zdawna kradzione konie od ztodzieiow odbieraią i wspołki maią z niemi, przeto upraszamy uniżenie wszelkie respectiwe woyskowe 1 cywiłne zwierze chności,. aby na tychże piłne dawać kazały oko, a w. przypadku spostrzeżenia ich, natychmiast are» sztować i do Sedu nastego podpisaną eskortą ode. słać kazać raczyły, W Pożnaniu dnia 25. Wrze- śnia roku 8840, 
JK. Xcey Mci Sąd Podsędkowski Kryminalny, 

w Zaden sposob dowiedzieć nie 

Si
te

 


